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Przed siatkarzami Asseco Reso-
vii nie lada wyzwanie. Najpierw 
w sobotę 4 lutego zmierzą się w 
PlusLidze z wiceliderem tabeli, ZA-
KSĄ Kędzierzyn-Koźle, a już cztery 
dni później zespół trenera Andrzeja 
Kowala zagra w rewanżowym po-
jedynku Challenge Round Pucharu 
CEV z Fenerbahce Stambuł. Kibice 
na Podpromiu w krótkim odstępie 
czasu będę mieli znakomitą oka-
zje podziwiać w akacji największe 
gwiazdy światowej siatkówki na 

czele z Ivanem Miljkoviciem i Le-
onelem Marshall’em.

W I rundzie w Kędzierzy-
nie-Koźlu zespół z Rzeszo-
wa przegrał 0-3 (24:26, 25:27, 
23:25) i w sobotę stanie przed 
szansą zrewanżowania się ry-
walom. Zwycięstwo gospoda-
rzy za trzy punkty ekipy tre-
nera pozwoliłoby rzeszowian 
zniwelować stratę do drugiej 
w tabeli ZAKSY do 3 punk-

tów (obecnie wynosi ona 6 
„oczek”). - Czeka nas bardzo 
intensywny i trudny tydzień, 
ponieważ po ZAKSIE zmie-
rzymy się w rewanżu z Fener-
bahce. Oba mecze są niezwy-
kle ważne i chcemy je zakoń-
czyć wygranymi. Po ostatnich 
niepowodzeniach musimy jak 
najszybciej poukładać naszą 
grę, postarać się o zwycięstwa 
i nie zawieść naszych kibiców 
– mówi przyjmujący Asseco 

Resovii, Paul Lotman. 
W pierwszym meczu Chal-
lenge Round Pucharu CEV 
resoviacy przegrali w Stam-
bule 2-3 (18:25, 25:22, 25:23, 
19:25, 10:15) i aby awanso-
wać do półfinału muszą naj-
pierw pokonać Fenerbahce 
w obojętnie jakim stosunku, 
a później wygrać dodatkowe-
go „złotego seta” granego do 
15 (tie-break). – Turcy są na-
prawdę do ogrania. Do zwy-

cięstwa w Stambule niewiele 
nam brakowało. Przed własną 
publicznością powinniśmy za-
grać jeszcze lepiej i wszystko 
jest do odrobienia – mówi tre-
ner Asseco Resovii, Andrzej 
Kowal. 
Fenerbahce rywalizowało w 
grupie E Ligi Mistrzów, gdzie 
musiało uznać wyższość ta-
kich ekip, jak rosyjski Loko-
motiw Nowosybirsk i włoskie 
Lube Banca Macerata. Turcy 

zajęli trzecie miejsce wyprze-
dzając Hypo Tirol Innsbuck. 
Z zespołem z Austrii klub ze 
Stambułu wygrał dwa razy 3-1 
i 3-0 oraz przed własną pu-
blicznością z Lube Banca Ma-
cerata 3-2. W Fenerbahce nie 
ukrywają, że liczyli na awans 
do kolejnej fazy LM, ale sko-
ro to się nie udało, obecnie ce-
lem zespołu jest zdobycie Pu-
charu CEV. ▪  
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3 pytania do
Danela Castellaniego, 
trenerem Fenerbahce Stambuł, 
byłego szkoleniowca reprezentacji 
Polski i PGE Skry Bełchatów

Wysoka stawka
Dlatego też postanowiono jesz-
cze wzmocnić zespół pozyskując 
kapitana reprezentacji Argenty-
ny, Rodrigo Quirogę. Ten 25-let-
ni przyjmujący (191 cm wzrostu) 
w tym sezonie występował w Ra-
vennie wraz z  Piotrem Gruszką. 
Jako że włoski zespół Quirogi nie 
występował w  europejskich pu-
charach zawodnik ten może grać 
w Pucharze CEV (w europejskich 
pucharach nie ma limitu obco-
krajowców, w  lidze tureckiej są - 
dwóch na boisku plus jeden rezer-
wowy).- Zależało nam na wzmoc-
nieniu przyjęcia i stąd pomysł za-
trudnienia Quirogi - mówi dyrek-
tor sportowy Fenerbahce, Da-
riusz Stanicki (w  latach 80. roz-
grywający AZS Częstochowa i re-
prezentacji Polski). - Interesowali-
śmy się też Facundo Conte, ale on 
wybrał ofertę Monzy, bo chciał 
grać ze swym rodakiem Lucia-
no De Cecco - informuje Stanic-
ki. Turcy czynili jeszcze starania 
o  pozyskanie środkowego repre-

zentacji Iranu, Alego Reza Nadi. 
Były szkoleniowiec reprezenta-
cji Polski i PGE Skry Bełchatów, 
Daniel Castellani rozmawiał ze 
swoim rodakiem - trenerem irań-
skiego Paykana, Julio Velasco, ale 
z transferu nic nie wyszło. W Fe-
nerbahce pierwszoplanowymi po-
staciami są dwie gwiazdy świato-
wej siatkówki - Serb Ivan Milj-
ković oraz Kubańczyk Leonel 
Marshall. Serbski atakujący (dru-
gi sezon gra w  Stambule), to je-
den z najlepszych siatkarzy świa-
ta, który w swojej bogatej kolekcji 
ma m.in. olimpijskie złoto. Na ze-
szłorocznych mistrzostwach Eu-
ropy w Czechach i Austrii Serbo-
wie zdobyli złoto, a Miljković do-
stał nagrodę MVP dla najlepszego 
zawodnika turnieju. - Ciężar ich 
gry w ataku oparty jest na Miljko-
viciu i Marshallu i  ta dwójka de-
cyduje o obliczu gry tego zespo-
łu – opisuje trener Kowal. – Obaj 
w pierwszym meczu kończyli bar-
dzo dużo piłek (w sumie 39 przy 

51 całego zespołu), choć też nie 
ustrzegli się błędów w  trudnych 
sytuacjach. W pewnym momencie 
udało się nam wyłączyć Miljkovi-
cia, ale wówczas ciężar gry wziął 
na siebie Marshall.
Mistrzowie Turcji nie ukrywają, 
że interesuje ich końcowy suk-
ces w  Pucharze CEV i  do Rze-
szowa przyjeżdżają po zwycię-
stwo oraz awans do kolejnej run-
dy. - Jesteśmy w stanie grać jesz-
cze lepiej niż w  pierwszym me-
czu, a  przynajmniej tak jak 
w  ostatnich dwóch setach poje-
dynku z  Resovią. Musimy zro-
bić wszystko żeby wygrać także 
rewanżowe spotkanie w Rzeszo-
wie, bez konieczności grania zło-
tego seta, bo wówczas może być 
loteria – mówi kapitan Fenerbah-
ce, Arslan Eksi.
Mimo porażki w pierwszym me-
czu w  obozie Asseco Reso-
vii panuje olbrzymia mobilizacja 
i  wszyscy zapowiadają, że w  re-
wanżu będzie zupełnie inaczej. - 

Fenerbahce, to doskonały zespół 
i należą mu się gratulacje za zwy-
cięstwo w  pierwszym spotkaniu 
– mówi kapitan ekipy z  Rzeszo-
wa, Olieg Achrem. - My jednak 
również mamy bardzo dobrą dru-
żynę i  mimo tego, że przegrali-
śmy spotkanie w Stambule, mamy 
szansę na wywalczenie awansu do 
półfinału i  chcemy się tam do-
stać. Wierzę, że mecz rewanżo-
wy w Rzeszowie będzie miał inny 
scenariusz niż w  Turcji, oczywi-
ście szczęśliwy dla nas. Bardzo li-
czymy na wsparcie i  doping na-
szych kibiców, którzy zawsze do-
dają nam skrzydeł w  trudnych 
momentach – kończy Achrem.
Zwycięzca z  pary Fenerbahce 
Stambuł – Asseco Resovia awan-
suje do półfinału Pucharu CEV, 
w  którym zmierzy się z  lepszym 
z rywalizacji pomiędzy ACH Vol-
ley Lublana, a  belgijskim Knack 
Roeselare. W  pierwszym meczu 
na wyjeździe wygrali Słoweńcy 
3-2.. ▪

Słowem wstępu - dokończenie ze strony 1

informacje klubowe

Asseco Resovia  
na facebooku
Zapraszamy na nasz profil na Facebo-
oku, gdzie już od najbliższego meczu 
zorganizujemy specjalne konkursy dla 
kibiców uczestniczących w meczach 
w hali Podpromie. Na każdym meczu 
nasz fotograf  znajdzie najoryginal-
niejszych kibiców, fanów ubranych w 
klubowe barwy i najzagorzalej wspo-
magających nasz zespół. Zdjęcie z za-
znaczonymi kibicami, znajdzie się na 
naszej stronie na Facebooku i te oso-
by będą mogły odebrać od nas nagro-
dy, które ufundował dla kibiców nasz 
partner firma NIKON. 
Oczywiście na naszym fanpage’u bę-
dziecie mieli również dostęp do naj-
nowszych informacji. Tam też, może-
cie podyskutować z innymi kibicami 
na każdy klubowy temat i znaleźć ma-
teriały, których nie ma na naszej klu-
bowej stronie internetowej.
Dołącz do nas na 
www.facebook.com/assecoresovia.sa

sportowe emocje 
z nikonem
To konkurs Nikon Polska i Asseco 
Resovii składający się z 3 części
1. KONKURS NA PROJEKT 
„SIATKARSKIEGO KALENDARZA 
KIBICA” NA SEZON 2012/2013
Nagroda główna – aparat NIKON 
D7000 (w zestawie z obiektywem 

Nikkor 18-105 mm VR). Nagrody 
dla dwóch wyróżnionych prac – 
aparat NIKON D5100 (w zestawie z 
obiektywem 18-55 mm VR) 
By wziąć udział w konkursie, należy 
do 31 marca 2012 r. przesłać maila 
na adres biuro@assecoresovia.
pl, prace, będące projektem 
„Siatkarskiego Kalendarza Kibica 
Asseco Resovii Rzeszów” na sezon 
2012/2013. 

2. KONKURS NA NOWĄ 
KOSZULKĘ IGŁY.
Nagroda główna – aparat NIKON 
D3100 (w zestawie z obiektywem 18-
55 mm VR). Tym samym aparatem 
zostaną nagrodzone dodatkowo dwie 
wyróżnione prace.
 By wziąć udział w konkursie, należy 
do 29 lutego 2012 r. przesłać maila 
na adres biuro@assecoresovia.pl pro-
jekt nowej koszulki dla libero nasze-
go zespołu - Krzyśka Ignaczaka. 
3. KONKURS NA ZDJĘCIE 
MIESIĄCA.
Nagrody – aparat NIKON 
COOLPIX AW100.
By wziąć udział w konkursie należy 
przesłać mailem na adres 
biuro@assecoresovia.pl zdjęcia 
z meczu Asseco Resovii w 
rzeszowskiej hali Podpromie lub z 
meczu wyjazdowego przedstawiające 
ciekawą, niecodzienną sytuację, 
ciekawie ubranych kibiców itp..  ▪

Bilety na mecz pucharu cev
Po bardzo emocjonującym, ale przegranym po tie-bre-
aku, meczu w Stambule, nasz zespół będzie musiał wy-
grać w środe w Rzeszowie by doprowadzić do „złote-
go seta”.  Awans do kolejnej rundy (półfinału Pucha-
ru CEV), będzie możliwy tylko przy Waszym ogłusza-
jącym dopingu. Przeciwko takim siatkarskim tuzom jak 
Ivan Miljković, Leonel Marschall czy Rodrigo Quiro-
ga, kibice muszą być wsparciem dla swojego zespołu. 
Przypomnijmy Danielowi Castellaniemu, trenerowi Fe-
nerbahce, gdzie są najlepsi siatkarscy kibice na świecie!
Od tego etapu rozgrywek w Pucharze CEV (Challen-
ge Round), posiadacze karnetów muszą zakupić bilet, 
by móc uczestniczyć w tym meczu. Rezerwacja biletów 
trwa! Bilety można rezerwować i odbierać do 7 lutego 
do godz. 18:00! Rezerwacji dokonuje się drogą interne-
tową poprzez stronę www. assecoresovia.pl lub bezpo-
średnio w sklepiku klubowym: WYSPA ASSECO RE-
SOVIA, Galeria NOWY ŚWIAT (II piętro), ul. Kra-
kowska 20 tel. 669 001 573 e-mail: wyspa@assecoreso-
via.pl. Ceny biletów na pucharowy pojedynek: po-
siadacze karnetów - bilet ulgowy 15 zł / bilet normalny 
25 zł, pozostali kibice - bilet ulgowy 25 zł / bilet nor-
malny 35 zł. 

www.RE.presspekt.pl

Biuletyn wydaje
Wydawnictwo PRESSPEKT
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RE: Czy przed rewanżowym meczem w Rzeszowie 
konsultował się pan z trenerem Skry Jackiem 
Nawrockim? Pana przyjaciel ostatnio pokonał ją 
dwukrotnie, w tym w arcyważnym półfinale Pucharu 
Polski, który rozgrywany był w hali Podpromie.
- Nie musiałem nikogo pytać, bo mam swój sposób 
na pokonanie Resovii. Trzeba ich odrzucić od siatki, 
bo wtedy nie są już tak groźni. Z kolei jeśli mają do-
kładne przyjęcie zagrywki, to są w stanie pokonać każ-
dego. Śledzę cały czas polskie rozgrywki i widziałem 
półfinałowy mecz Pucharu Polski, w którym rzeszo-
wianie przegrali, ale zaprezentowali się z dobrej strony. 
Jestem przekonany, że przeciwko nam rywale zagrają 
jeszcze lepiej niż w pierwszym meczu w Stambule. Po 
losowaniu Challenge Round pomyślałem, że zabrakło 
nam trochę szczęścia. Z drugiej strony, żeby sięgnąć 
po trofeum trzeba wygrywać ze wszystkimi.

RE: Gospodarze nie ukrywają, że nie wyobrażają 
sobie innego scenariusza jak doprowadzenie do 
złotego seta. Hala na Podpromiu wypełni się zapewne 
po brzegi kibicami i mecz toczyć się będzie przy 
ogłuszającym dopingu, co będzie dużym atutem 
rywala.
- Nie chcemy ryzykować rozegraniem złotego seta, 
dlatego przyjedziemy do Polski z  nastawieniem na 
zwycięstwo także w meczu rewanżowym, które będzie 
równoznaczne z naszym awansem do półfinału. Co 
do ogłuszającego dopingu, to moi zawodnicy kocha-
ją grać przy takich kibicach, jacy są w Polsce. W Turcji 
tego nie mamy, bo poza ekscesami pseudokibiców, na 
spotkaniach jest raczej aż za spokojnie. Głośny doping 
ułatwi nam sprawę, więc to nie będzie wielka przewa-
ga rywali. Oczywiście, złotego seta zawsze lepiej jest 
grać u siebie. Ja mam w zespole genialnego Ivana Milj-
kovicia, ale Resovia Georga Grozera, który gdy ma 
swój dzień, jest nie do zatrzymania. W obu zespołach 
jest podobna siła na skrzydłach i  potencjał w ofen-
sywie. To dwie najmocniejsze, obok włoskiej Mon-
zy i Dynama Moskwa, ekipy tej edycji Pucharu CEV.

RE: W ostatnim czasie wzmocnił was kapitan 
reprezentacji Argentyny, Rodrigo Quiroga, który 
w pierwszym meczu jednak swoją grą nie zachwycił. 
Jaki cel miał ten transfer, skoro w lidze tureckiej 
zmniejszono limit obcokrajowców i Argentyńczyk zbyt 
wiele sobie nie pogra?
- Potrzebowaliśmy przyjmującego, bo w moim klubie 
nikt nie ukrywa, że po odpadnięciu z Ligi Mistrzów 
naszym celem jest puchar CEV. Najpierw czeka nas 
jeszcze rewanż z Resovią. Rodrigo rozegrał przeciw-
ko Resovii swój pierwszy mecz w barwach naszej dru-
żyny. Jestem pewny, że po kilku dniach treningu w re-
wanżu pokaże się z jeszcze lepszej strony i będzie nam 
w stanie bardziej pomóc. Zdrowi są już Leonel Mar-
shall i  Ivan Miljković. Mamy teraz większy komfort 
pracy, więc wierzę, że powiedzie nam się także w re-
wanżu.

informacje meczowe
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RE: Wasze ostatnie wyniki, 
a szczególnie styl gry, świadczą 
o tym, że chyba jeszcze nie do 
końca wymazaliście z głowy 
porażkę w Pucharze Polski?
- Mieliśmy w  ub. tygodniu spo-
tkanie z prezesem Markiem Pan-
kiem, który wręcz nakazał nam 
zapomnieć o  PP, tylko patrzeć 
w  przyszłość i  nie wracać do 
półfinałowego meczu ze Skrą. 
To nie był zły mecz, ale fak-
tycznie ciężko jest zapomnieć 
o  szansie, jaką mieliśmy w  tym 
półfinale. 

RE: Teraz, już z perspektywy 
czasu, możesz powiedzieć czego 
zabrakło żeby pokonać zespół 
z Bełchatowa w PP?
- Dwóch punktów, czyli jed-
nej zagrywki punktowej czy jed-
nego błędu mniej, jak choćby 
podbicia tej piłki, która wpadła 
w pewnym momencie na boisko 
obok mnie. 

RE: Nie udało się wam 
pokonać Skry w jednym bardzo 
ważnym meczu PP. Później 
przyszła kolejna przegrana z nimi 
w Bełchatowie. Jak zatem, 
chcąc zdobyć mistrzostwo 
Polski, pokonać ich aż 
trzykrotnie? 
- Wiemy, że można z nimi wygrać 
tylko musimy przestać popełniać 
błędy w  końcówkach. Oni tego 
nie robią. Jak nie pomylimy się 
sami w głupi sposób po zdoby-
ciu 22 punktu, to jesteśmy w sta-
nie zwyciężyć. Taka jest jednak 
siatkówka i  dopóki nie zdobę-
dzie się ostatniego punktu w se-
cie, to wszystko może się wyda-
rzyć. Na pewno wszyscy pamię-
tają dobrze ostatnie ME i  ba-
raż Polska – Czechy, w  którym 
moja drużyna prowadziła 20-14 
w trzecim secie i ostatecznie go 
przegrała. 

RE: Z czego biorą się te błędy 
w końcówkach przy waszym 
prowadzeniu?
- Skra od czterech - pięciu lat gra 
w tym samym składzie, każdy fi-
nał PP czy w LM, czyli takie me-
cze o dużą stawkę. My w tym ze-
stawieniu jesteśmy ze sobą od 
czterech miesięcy i  tak na do-
brą sprawę, ten półfinał PP był 
dla nas takim pierwszym ciężkim 
pojedynkiem. W  decydujących 
momentach brakuje nam jeszcze 
trochę pewności siebie. 

RE: Czy czujesz się już 
odpowiednio zgrany z zespołem, 
ponieważ po pierwszej części 
sezonu pojawiły się opinie, że nie 
do końca spełniasz pokładane 

w tobie nadzieje i nie grasz 
w Rzeszowie na tak dobrym 
poziomie, jaki prezentowałeś 
we Friedrichshafen, czy 
w reprezentacji Czech.
- Czuję się dobrze w  drużynie 
i  nie mam problemów z  komu-
nikacją. Natomiast ciężko jest 

grać w taki sam sposób, kiedy się 
jest w  innych realiach. We Frie-
drichshafen grałem aż pięć lat 
i  to w  większości z  tymi samy-
mi zawodnikami, jak np. ze środ-
kowym z  Portugalii Joao Jose. 
Od pewnego momentu mogłem 
z nim już grać praktycznie z za-
mkniętymi oczami. Każdy środ-
kowy jest inny, ma swoje prefe-
rencje i  nie jest łatwo powielić 
pewne schematy gry przy róż-
nych wykonawcach. To jest już 
inne granie, kiedy jeden zawod-
nik może zaatakować z  krótkiej 
wrzuconej szybko nawet z  trze-
ciego metra, a  inny potrzebu-
je dokładniejszej i wyższej piłki. 
We Friedrichshafen mogłem na 
przykład grać bardzo szybkie pił-
ki ze środkowymi i to nawet przy 
niedokładnym przyjęciu. W Rze-
szowie mamy po prostu innych 
zawodników i inny styl gry niż to 
miało miejsce we Friedrichsha-
fen, czy w  reprezentacji Czech. 
Trzeba też wziąć pod uwagę, że 
kombinacyjna gra jest uzależnio-
na od w miarę poprawnego przy-
jęcia, które nie zawsze jest na-
szą mocną stroną. Chcę jednak 
uspokoić kibiców. Nie przysze-
dłem do Rzeszowa tylko po to, 
żeby mieć w  CV grę w  PlusLi-
dze. Chcę osiągnąć sukces, coś 
wygrać z  Resovią i  dopóki tego 
nie osiągnę nie zamierzam pod-
dawać się i szukać innego klubu. 

RE: Kibice wobec ciebie 
mają duże oczekiwania 
w szczególności jeśli chodzi 
o współpracę z dobrze ci 
znanym Georgiem Grozerem…
- Wszyscy mówią o tym, że po-
winniśmy grać ze sobą w ciem-
no, ale to nie jest takie proste. 
Przez ostatni rok nie graliśmy 
przecież ze sobą, a w Rzeszowie 
spotkaliśmy się mimo wszystko 
w  innych okolicznościach niż 
w  Niemczech. Do tego na po-
czątku sezonu dochodził jesz-
cze problem przestawienia się 
z gry w reprezentacji na ligę, bo 
w  kadrze gra się przecież z  in-
nymi zawodnikami. Ja uważam 
jednak, że nie ma między nami 
żadnych nieporozumień. Po 
meczu rozmawiamy o  tym, że 
czasami rzuciłem mu jakąś nie-
dokładną, czy niedociągniętą 
piłkę i  on nie ma o  to preten-
sji. Zresztą nie jest też tak, że ja 
odpowiadam za wszystkie nie-
skończone ataki Grozera. On 
również popełnia błędy własne 
i  ma tego świadomość. Georg 
wie także o  tym, że gra na ta-
kiej pozycji, na której nie może 
oczekiwać, że każda piłka, która 
pójdzie do niego, będzie ideal-
nie rozegrana i to najlepiej jesz-
cze bez bloku. To niemożliwe. 
Ze świetnie wystawionej piłki 
atak może skończyć nawet nasz 
libero Igła, ale od Georga jako 

rasowego atakującego trzeba 
oczekiwać więcej.

RE: W Asseco Resovii jest też 
inny znany ci atakujący z Vfb 
Friedrichshafen Adrian Gontariu, 
który różni się chyba od Georga 
Grozera?
- Dla mnie to dobra sytuacja, 
że znam świetnie tę dwójkę za-
wodników na tak newralgicznej 
pozycji, jak przekątna z rozgry-
wającym. Mój kolega z  repre-
zentacji Czech, David Koniecz-
ny, żartował ze mnie, że w ogó-
le tego nie wykorzystam, ponie-
waż w  kadrze nie gram aż tylu 
piłek do atakujących. Wiadomo 
jednak, że co innego klub, a co 
innego reprezentacja. W  każ-
dym zespole jest inny system 
gry. Co do Adriana, to on jest 
na pewno spokojniejszy i  nie 
wywiera takiej presji na roz-
grywającym, jak Georg. Potra-
fi się przyznać do błędu, nato-
miast Georg często daje do zro-
zumienia, że piłka nie była dla 
niego odpowiednia. Poza tym 
Georg jest takim zawodnikiem, 
który lubi być w centrum uwa-
gi. Często ma się wrażenie, że 
on mógłby atakować praktycz-

nie cały czas, bo jest gotowy na 
to, żeby dostawać jak najwięcej 
piłek i  brać odpowiedzialność 
za zespół. 

RE: Przed wami dwa bardzo 
ważne mecze, najpierw 
pojedynek z wiceliderem 
PlusLigi, ZAKSĄ, a później 
rewanż Challenege Round 
z Fenerbahce Stambuł…
- Motywacja jest tak sama, czy 
to w  PlusLidze, czy w  Pucha-
rze CEV. Nikt z  nas nie myśli, 
że ten mecz jest łatwiejszy, a ten 
nie. Każdy pojedynek jest waż-
ny i  trzeba w nim dawać z  sie-
bie wszystko. W PlusLidze mu-
simy zdobywać punkty, żeby za-
jąć jak najlepszą pozycję przed 
play-off. Z  kolei Fenerbahce, 
to zdecydowanie najmocniejszy 
rywal z dotychczasowych w Pu-
charze CEV, ale jak najbardziej 
do przejścia. Przed własną pu-
blicznością na pewno zagramy 
lepiej niż w  pierwszym meczu 
w Stambule. Zapowiada się bar-
dzo ciekawy pojedynek i  mam 
nadzieję, że wyjdziemy z  niego 
zwycięsko, a później też na swo-
ją korzyść rozstrzygniemy zło-
tego seta. ▪

Chcę sukcesu z resovią
Z LUKASEM TICHACKIEM, ROZGRYWAJACYM ASSECO RESOVII i REPREZENTACJI CZECH, ROZMAWIA MARIUSZ RYŚ

notka
LUCAS TICHACEK (Czechy)

Ur. 12 stycznia 1982r. w Prerovie
Wzrost: 193 cm, 
Waga: 87 kg
Zasięg w bloku: 338 cm
Zasięg w ataku: 331 cm 
Poprzednie kluby: VfB Friedrich-
shafen (Niemcy), Dukla Liberec 
(Czechy), Odolena Voda (Czechy)
Sukcesy: mistrzostwo Niemiec z 

VfB Friedrichshafen (2007, 2008, 
2009, 2010, 2011), Puchar Nie-
miec (2007, 2008), mistrzostwo 
Czech z Duklą Liberec (2001, 
2003), Puchar Czech z Duklą Libe-
rec (2001), zwycięstwo w Lidze 
Mistrzów z VfB Friedrichshafen 
(2007), brązowy medal Pucharu 
CEV z Duklą Liberec (2005)

 Jak nie 
pomylimy się 
sami w głupi 
sposób po 
zdobyciu 22 
punktu, to 
jesteśmy 
w stanie 
zwyciężyć. Taka 
jest jednak 
siatkówka 
i dopóki nie 
zdobędzie się 
ostatniego 
punktu w secie, 
to wszystko 
może się 
wydarzyć.





Czytaj on-line: 
www.re.presspekt.pl6 Asseco Resovia vs Zaksa Kędzierzyn koźle | Asseco Resovia vs Fenerbahce Stambuł

to będą Kluczowe pojedynki
W sobotę siatkarzy Asseco Resovii czeka niezwykle istotny ligowy pojedynek z ZAKSĄ Kędzierzyn – Koźle, natomiast w środę jeszcze 
ważniejszy rewanżowy mecz Challenge Round Pucharu CEV z tureckim Fenerbahce Stambuł.

Przypuszczalne składy

SAMICA
10

WITCZAK
1

ZAGUMNY
5

ROUZIER
4

KAŹMIERCZAK
12

RUCIAK
16

lotman

2
Grzyb

3

Grozer

9

tichacek

5

nowakowski

4

Achrem

7

Ignaczak

16

GACEK
15

Asseco Resovia Rzeszów
I trener:  Andrzej Kowal, II trener: Marcin Ogonowski

Zaksa Kędzierzyn Koźle
I trener: Krzysztof Stelmach, II trener: Andrzej Kubacki

Przypuszczalne składy

QUIROGA
8

BATUR
15

EKSI
10

MILJKOVIĆ
14

KAYHAN
6

MARSHALL
7

lotman

2
Grzyb

3

Grozer

9

tichacek

5

nowakowski

4

Achrem

7

Ignaczak

16

KILIC
18

Asseco Resovia Rzeszów
I trener:  Andrzej Kowal, II trener: Marcin Ogonowski

FENERBAHCE GRUNDIG Stambuł
I trener: Daniel Castellani, II trener: Sinan Dulgar

Drużyna w skrócie
KADRA ZAKSA KĘDZIERZYN-KOŹLE
Nr dane urodzony cm/kg atak/blok

ROZGRYWAJĄCY
4. Grzegorz PILARZ 12.02.1980 188/85 330/310
5. Paweł ZAGUMNY 18.10.1977 200/88 330/260

PRZYJMUJĄCY
1. Sergiej KAPELUS (Ukraina) 22.10.1982 199/88 350/330
2. Jiri POPELKA (Czechy) 7.05.1977 204/88 348/332
10. Guillaume SAMICA 

(Francja)
28.09.1991 197/84 355/327

13. Sebastian ŚWIDERSKI 26.06.1977 193/93 355/327
16. Michał RUCIAK 22.08.1983 190/81 341/316

ŚRODKOWI
8 Jurij GŁADYR (Ukraina) 8.07.1984 203/95 360/330
9. Patryk CZARNOWSKI 1.11.1985 202/98 365/344

11. Sebastian WARDA 18.01.1989 204/87 355/335
12. Wojciech KAŹMIERCZAK 11.06.1982 199/95 345/323

ATAKUJĄCY
1. Dominik WITCZAK 2.01.1983 198/105 319/335
4. Antonin ROUZIER (Francja) 18.08.1986 201/97 350/330

LIBERO
15. Piotr GACEK 16.09.1978 186/78 325/305

Drużyna w skrócie
Kadra FENERBAHCE GRUNDIG Stambuł
Nr dane urodzony cm/kg atak/blok

ROZGRYWAJĄCY
5. Rifat Erden CEVIKEL 20.10.1992 196/84 334/326
10. Arslan EKŞI 17.07.1985 199/95 342/326
17. Ali Berke SAGIR 17.12.1993 198/87 339/327

PRZYJMUJĄCY
1. Turgay DOGAN 14.02.1984 189/85 345/328
7. Leonel MARSHALL (Kuba) 25.09.1979 196/96 365/340
8. Rodrigo QUIROGA 

(Argentyna)
23.03.1987 191/88 345/330

9. Soner MEZGITCI 16.02.1981 196/94 340/325
12. Tomislav COSKOVIC 

(Bośnia i Hercegowina)
22.04.1979 200/97 351/334

ŚRODKOWI
3. Ersin DURGUT 4.08.1982 208/104 350/334
4. Hakan FERTELLI 4.02.1975 202/103 346/330
6. Kemal KAYHAN 2.01.1983 201/93 350/333
11. Ugur GUNES 11.08.1993 203/90 340/328
15. Emre BATUR 21.04.1988 201/90 354/335

ATAKUJĄCY
14. Ivan MILJKOVIĆ (Serbia) 13.09.1979 206/102 357/340

LIBERO
13. Burak HAZIROL 10.03.1991 175/80 326/316
18. Serkan Ramazan KILIC 31.05.1984 187/88 336/318

Siatkarze ZAKSY, po-
dobnie jak rzeszowianie, 
w  europejskich pucha-

rach rywalizują z  tureckim zespo-
łem. W  minioną środę w  pierw-
szym meczu rundy play-off  Ligi 
Mistrzów kędzierzynianie przegrali 
przed własną publicznością z Arka-
sem Izmir 1-3 (25:27, 25:23, 16:25, 
23:25) i chcąc awansować do kolej-
nej rundy muszą teraz wygrać re-
wanżowy pojedynek i złotego seta 
(podobnie zresztą, jak Asseco Re-
sovia, z  tym, że rzeszowianie dru-
gie spotkanie z  Turkami zagrają 
przed własną publicznością). Naj-
większym utrapieniem ekipy ZA-
KSY jest prawdziwa plaga kontuzji, 
która nawiedziła w ostatnim czasie 
zespół. Nie dość, że trener Krzysz-
tof  Stelmach nie mógł skorzystać 
z  trzech kontuzjowanych środko-
wych (Jurija Gladyra – kilka tygo-
dni pauzy, Patryka Czarnowskiego 
– wróci do gry najwcześniej za dwa 
tygodnie i Sebastiana Wardy – zła-
many palec, co oznacza cztery ty-
godnie przerwy), a  Guillaume Sa-
mica nie jest jeszcze w pełnej dys-
pozycji po skręceniu kostki przed 
finałowym turniejem o Puchar Pol-
ski w  Rzeszowie, to na rozgrzew-
ce przed wspomnianym meczem 
z  Arkasem Izmir kontuzji doznał 
Paweł Zagumny. W  pewnym mo-
mencie rozgrywający reprezentacji 
Polski chwycił się za kostkę i z gry-
masem bólu udał się do szatni. Po-
tem wrócił, ale trener Stelmach nie 
chciał ryzykować jego zdrowia i nie 
wpuścił kapitana ZAKSY na par-
kiet. W  czwartek zawodnik prze-
szedł szereg badań, które miały wy-
kazać, jak groźny jest to uraz (wyni-
ki były znane po oddaniu gazety do 
druku). O ile na rozegraniu Zagum-
ny ma bardzo dobrego zmiennika 
w  osobie Grzegorza Pilarza (były 
zawodnik Resovii), to na środku 
siatki z  konieczności musi grać… 
drugi atakujący, Dominik Witczak. 
– Czuję się nieswojo. To dla mnie 
trudna sytuacja, ale staram się po-
móc drużynie. Mam prawie dwa 
metry wzrostu, dlatego pewnie pa-
dło akurat na mnie – mówi Wit-
czak. Często takie sytuacje i  pro-
blemy wywołane przez czynniki ze-
wnętrzne powodują jednak, że u za-

wodników wyzwala się dodatkowa 
motywacja, która wpływa na dys-
pozycję całego zespołu. Tak więc 
mimo aktualnych kłopotów ZA-
KSY, kibice w  sobotę w  hali na 
Podpromiu mogą spodziewać się 
wielu emocji. 

Challenge Round  
Pucharu CEV
Jeszcze większe wyzwanie cze-
kać będzie siatkarzy Asseco Reso-
vii w  środowym pojedynku z  Fe-
nerbahce. Awans do półfinału uzy-
ska drużyna, która wygra oba spo-
tkania (Turcy po pierwszym me-
czu prowadzą 1-0), bądź też jedno 
i dodatkowego “złotego seta”, roz-
grywanego do 15. – Na pewno jest 
szansa ograć ten zespół w rewanżu 
– uważa rozgrywający Asseco Re-
sovii, Maciej Dobrowolski. - Jeste-
śmy w stanie doprowadzić do zło-
tego seta i go wygrać, ale do tego 
potrzebne jest wsparcie kibiców 
i pełna sala. Na pewno ciężko bę-
dzie się grało rywalom przy pełnej, 
żywiołowo reagującej publiczności, 
jak będą czuli ten oddech na ple-
cach. Jak doprowadzimy już do zło-
tego seta, to wówczas wyjdzie kla-
sa naszego zespołu. Wtedy na pew-
no uaktywni się mocno Ivan Milj-
ković. Trzeba będzie na niego uwa-
żać, bo rywale, jak będą mieli nóż 
na gardle, to większość piłek będzie 
szła do niego,  i albo uda się nam go 
powstrzymać albo nie. Wierzę, że 
wszystko potoczy się po naszej my-
śli i to my zagramy w półfinale Pu-
charu CEV – kończy Dobrowolski.

bilans pojedynków
Asseco vs Zaksa

Bilans  41 meczów, 20 zwycięstw, 21 porażek, sety 82-86

2004/2005 3-1, 3-1
2005/2006 3-2, 2-3, 1-3, 3-0, 3-0
2006/2007 3-2, 0-3, 1-3, 3-1, 3-2
2007/2008 3-0, 1-3, 3-0, 1-3, 3-1
2008/2009 2-3, 0-3, 0-3, 3-2, 

3-1, 3-2

2009/2010 0-3, 1-3, 0-3, 1-3, 3-2, 
3-1, 3-0

2010/2011 3-2, 3-2, 3-2, 1-3, 2-3, 
3-0, 0-3, 1-3

2011/2012 0-3 www.facebook.com/biuletynRE
przeglądaj biuletyn z poziomu Facebooka

Polubiłeś już
fanpage RE ?

ostatni mecz CEV
FENERBAHCE GRUNDIG Stambuł - asseco resovia: 3-2 

(25:18, 22:25, 23:25, 25:19, 15:10)

FENERBAHCE
Eksi 7, Marshall 20, Kayhan 5, Miljković 22, Quiroga 9, Batur 10 oraz Kilic (libe-
ro), Dogan, Cevikel
RESOVIA
Tichacek, Lotman 1, Grzyb 9, Grozer 7, Achrem 16, Nowakowski 10 oraz Igna-
czak (libero), Mika 1, Bojić 15, Gontariu 8, Kosok.
Sędziowali 
Ivan Lazarevic (Serbia) i A. Shehu (Albania) Widzów 1100.



Zapraszamy do salonu:

Dakar Sp. z o.o.
36-007 Krasne/Rzeszów,
Krasne 9A
tel.: 17 85 55 288, 
e-mail: 055@toyota.pl, www.toyota.rzeszow.pl

Najlepszy Diler w kategorii: 
Całkowite Zadowolenie 
Klientów – Sprzedaż 2010



Traumon® – specjalista w leczeniu:
• bólów pleców
• chorób zwyrodnieniowych
• stanów zapalnych
• tępych urazów mięśni, ścięgien, stawów

W aptekach
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bez recepty
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ŻELŻEL AEROZOL

Udowodniona skuteczność przeciwbólowa*
–  bez recepty

1. NAZWA: Traumon Etofenamatum 2. SKŁAD: 1 ml roztworu zawiera 100 mg etofenamatu. 1 g żelu zawiera 100 mg etofenamatu. 
3. POSTAĆ FARMACEUTYCZNA: aerozol na skórę, roztwór/żel.  4. WSKAZANIA DO STOSOWANIA: Tępe urazy, takie jak: stłu-
czenia, skręcenia, naciągnięcia mięśni, ścięgien i stawów. Choroba zwyrodnieniowa stawów kręgosłupa, kolanowych, barkowych. 
Reumatyzm pozastawowy: bóle okolicy krzyżowo-lędźwiowej, zmiany chorobowe w obrębie tkanek miękkich okołostawowych, 
tj. zapalenie kaletki maziowej, ścięgien, pochewek ścięgnistych, torebek stawowych (tzw. staw zamrożony), zapalenie nadkłykci. 
5. PRZECIWWSKAZANIA: Leku Traumon nie należy stosować: w przypadku nadwrażliwości na etofenamat, kwas fl ufenamowy 
lub którąkolwiek substancję pomocniczą leku, lub inne niesteroidowe leki przeciwzapalne; u kobiet w ciąży; u dzieci, ze względu 
na niewystarczające dane kliniczne w tych grupach pacjentów. 6. PODMIOT ODPOWIEDZIALNY: MEDA AB, Szwecja Pełna 
informacja o leku dostępna na życzenie w: Meda Pharmaceuticals Sp. z o.o., Al. Jana Pawła II nr 15, 00-828 Warszawa, 
tel. +48 22 697 71 00, e-mail: meda@meda.pl.

* Hallmeier B.: Effi cacy and Tolerability of Etofenamate and Diclofenac in Sports Injuries. Rheuma 8 1988, 183-186.

Przed użyciem zapoznaj się z ulotką, która zawiera wskazania, przeciwwskazania, dane 
dotyczące działań niepożądanych i dawkowanie oraz informacje dotyczące stosowania 
produktu leczniczego, bądź skonsultuj się z lekarzem lub farmaceutą, gdyż każdy lek 
niewłaściwie stosowany zagraża Twojemu życiu lub zdrowiu.
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